
Dziennik polityozny, społeczny i literacki 
„. 

------------------------------.-,~-----------------·-----------------------~--Cena prenumerat71 w Łodzi z odnosze- li 
wiem do domu i na pro.wincji rocznie mk. 12, pól· 
ocznie mk 86, kwartalnie mk. 18.-, miesif:CZ 
mk, 6.- Za~ran1CI\ Kwartalnie mk. 22.~10. 

Sobota a marca 1919 r. 
Cena ogłosz:e1' • Na stronie 1-e1 1 w tek~ci• 
.nk:. 2.50 f. za wiersz piet jedno-tamowy Nek-Oli 
•Oilja i Reklamy I 1nk. 50 0-?łoszenia zwyczajftł 
15 f. za wiersz pet. Drobne po I , fen za wyraz 

eo r l' O Sł\ I „ po cenach nainitszyo.h T t O 1 1
1 
·.1 ·".obota.. 8, po pot.. o godz 4: po poł Wieczorem, o godz . .., I pół wiecz. Niedziela, dn. 9, o godz. 3 po poł. 

pod dyr~k:j:ie~:.i:;;,:!~kiego ZYWY TRUP Rycerz z fabęDzien1 W górę serca 
••nm111m.-zu ...... „11m1 ... --RR111._ ... _,.. _ _..u~:~cm11...,_FW....,•llll"ll•.-D111„ ... „„„ ......... „„11111„„„„„._. ...... _.„„ ... lillZ1&1111BmaE9l"ao1911„ ... mll„„tml„„„=g. 

rząd Z o atr w~11ia 
= Techreiczno-·Woiickowego 

p:txy Ministerstwie Przemysłu l! H ,ndll&I 

wzywa: 
(1l'Jarszawa, uł. EIP.-ktaralna 2), 

1) Fabryki i warsztaty rzem i eślnicze, mogące po~ąć się 
wyrobu broni palnej i białej, poclsi<ól'r naboi, oraz róż'nych maszyn i 
narzędzi wojskowych, o składanie ofe,.. t z wymienieniem startu swych 
wytwórni, firmy i osoby, które już podobne roboty wykonywały, do 
podania szczegółów o nich, oraz warunków, na których mogłyby 
się podjąć dostaw. 

2) Inżynierów, techników i wykwalifikowanych maj~trtStw, któ
rzy pracowali przy wyrobie wyżej wymienionych przedmiotów, oraz 
obrabiarek i narzędzi, do składania swych ofert z życloryse1n iszcze
gółowym wymienieniem tycn działów, w których pracowali, w celu 
rejestracji i stopniowego zatrudnienia w miarę uruchom lenia prze
mysłu techniczno-wojskowego. 

3) Osoby rozporządzające. odpowiednimi materjała.mi, doty
czącymi uzbrojenia artyleryjskiego i inżynieryjnego armji austrjac
kiej, niemieckiej, rosyjskiej i innych, w postaci okazów, rysunków, 
warunków technicznych, planów i przepisów fabrykacyjnych do o
fiarowania ich, ustąpienia za umówbną opłatą, lub powiellrz.enia w 
charakterze depozytu. w celu skorzystar~ia :t nich przez ur-~ąd. przy 
najszytszym 1 najekonomiczniejszym W)'robie 2rtykułów t•,chniczno
wojskowych. 

............ „„„ ... „ •. „„„„lllllll:lmllmlm&llllllll&ill!lllillBm„ ... „„ ... „..1 

ofierze dla dobra pań~twa. Mienie 
i tycie jesteśmy gotowi oddać, ażeby 
i z nasze1 strony przyczynić się do 
etworzenja silnej i potętnei Polski. 
Tylko jednego musimy żądać, aby 
nam pozostawiono w szkole, domu 
i kościele n a s z _j ę z y Jr r o d o
w i t y. Dlatego żądamy: zdrowej po
lityki wewnętrznej, któraby nam dała 
motność życia, tądamy zupełnego 
równouprawnienia politycznego i oby-

. watelskiego wszystkich obywateli pa1'l
stwa polskiego bez względu na po
chodze11ie, wiarę, płeó i zawód, 1.ąda · 
my dla wszystkich obywateli państwa 
polskiego wolności Języka i 11auoza.
nia, wolnośoi sumienia pod względem 
relig1i i polityki, wol11osci pracy, sło
wa, zebrań i związków zawodowyol1. 
Pod względem MCJaJno-gospodarczym 
żąda mówca reform na korzyść klasy 
robotniczej, upaństwo\•;ienia kolei, 
tramwai, zarza.dów kopalń i t. p. 

Deklaracja pełna Jest zapewnień 
o patriotyzmie i lojalności niemców 
w Polsce". 

Po wy!'!łuchaniu deklaraeii p. Spi
~kermana, lzba przystępui e do -pierw
~zego punktu porządku dziennego 
a tym jest 

sjira\va poboru. 

Na5tępuje drugie czytanie wnio
eku w tel kwestii. 

Sprawozdawca. komisii p. Du ba
n o w i c z (Związ. Narod. Lud.I przed-

I '·. H ~ 1·. ~ ~tr a~]· a s t r at K Il r ~ ~ w--„, ~Il. -- ~~i~~~e ~c~;~~s:~k;~~kąus~~;e~~~~~ w ld6re1 zair;nao7:a, że nie -mot.e być 
obawy, a.żeby armia narodowa była 
utywana do tłumienia ~wobód obywa-
telslrioh. Winna ona stać ponii.d waś
niami partyinemi, ale mu:;i być czyn· 
nikiem, pilnu)ąoym porzf\dku prawne
~o w państwie, głównym zaś Jei Z'.a
daniem jest, ażeby była orężem prze
ciw nieprzyjacielowi zewnętrznemu, 
dla ochrony niepodieglości i całości. 

. Komitet Giełdowy Łódz1d uskuteczni& re l estrnoję ,:;trat !:u , sow.vch, 
wymkających ;,e spłaty zoDowiązaó, zac ągniętych w wa.lum.eh zagra
nicznych. Deklaracje n\lety Sl{' ada6 w brnrze Komitetu w g 11-1. 

Łódź, 7 marca 1919 r. '-' t„! 'i~l,eldowir. 
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„grana j(ołel" W S'Dłłotę, 

8-ga marca 
I: ll'io b. I 

otwarcie wielkit j saH resłauracy,f ne\ 

• • • • • • • • • • • • Kuchnia powierzoną została pierwszorzę<lnym siłom f~ cho wym 

Skarb panstwa musi znaleźć środ
ki do wykonania ustawy. Władze woJ
ekowe będą miały teraz możność 
opracowania planu obrony granie, któ
rego brak dawał się dotychezM od
czuwać. Wszelkie organy cywilne 
i wojskowe będ!! musiały szukftć środ
ków zaopatrzenia i uzbrojenia wo1-
ekowego, choćby przytem musiftł;r 
!::ię uci&e do rekwizycji, a nawet do 
sekwestru • 

Wszelkie niedomagania i braki 
we wojsku muszą być teraz usunięte . 

koncert. ~ . 
• ·• : Wieczorem • ••••••••••••••• 

Komisja Y.aleca Sej mowl powoł'a
nle pod broń nietkniętych jeszcze re
gularnvm poborem roczników 1896, 
1897, 1899, 19110 i 1901 na obszarze 
byłego królestwa kongresowego, obok •••••• 

Z Sejmu. 
(5erja V posiedzenie 11). 

War!!zawa, 7.lJI. 

Utftr!o ~ię .)Ut prawje, te przed 
l!iyet11i]?1emem do obrad Izba zaj~ć 
11ę mue1 z .konieczności J&k'ś dtkla
?ae.J~~ wnioskiem nagłym i t. p. Po
l~bn11 teł i Dll dzh1ieJszem poeiedze
llU prllfld por~~kiem dsi1nn7m p 0-
1 t ł ni~m_eó~ łódz.kioh, Sp i e k • r
m a n, imieniem .obywateli niemiee-

rocznika 1898, ob.J~tego już w części 
kiego pochodzenia" „łotył deklaracię, Dekretem Naczelnika Państwa. z dni& 
w które) mówi m. in..: 15 stycznia r. b. · 

.My, obywfttele -pochodzenia nie- Co do wyboru roell'iników, w;rmie-
mieckiego, uważamy· Po1skę z& naezft, nionych w ustawie w mie.)sce roczników 
Ojczyznę, bowiem tu Jesteśmy uro- 1892i1893, proponowanych we wniosku 
dzeni, tu spędziliśmy naszl\ młodość pp. Skarbka, Korfantego i tow. roz· 
1 z ziemią tuteJSZI\ zwiazani jesteśmy strzygnął w kornis )i wzgll\d, ateby 
całemi ewo,Jem1 eHami. Cała nasza dllć pierwszeństwo rocznikom młod
pe;y~hika 11st zupełni• inna, nit szym, nieznuto11;rm Jeszcze ełutbl\ 
u memców zagranicy Uałl\ nasz~ siłfl wo;skow11i i niedotkniętym tchnieniem 
mor~ln- czerpiemy • te1 nu;1e.J ziemi ro1kładu był17 s.rimi roe11ek:iej. 
rod1rnneJ. t7lk• tu .a.zuJem1 •i• w do· · W rtzQluo1aob proponuj• .i:omilj~ 
mu, tyLro .tu jeł~~ny swobodni i dla· aby Seim ~ezwał włs.dze pOWtlłan111 
tego ch~tn1e pomes11~m:r wszystko w do w;rkonama ustawv. by co do ilości 

powołać !!ię ma.il\cych roczników, kie· 
rowały się względami na wyniszcze
nie i wyczerpanie długoletnią wojn~ 
poszczególnych części państwa, a na
stępnie by rocznik 1 901 został powo
łany po wyczerpaniu roczników po· 
przednich iako rocznik ostatni. (Dy· 
skusja). 

P. L i b er m a n (P.P.S.) oświad· 
oza, że stronnictwo .)ego . głJsować bQ· 
'Izie .za ustawą z p,oprawką, jednak 
domagałącą si~ skreślenia liczb 1696, 
190'1 i 1901.' Mówca uzasadnia ~ po· 
prawkę brakiem środków na. zaopa· 
trzenie rekruta, powolanego z 6 rooz
ników. 

Zdaniem mówcy. wystarczy na 
rok bjetący powołać najwyżej 3 rocz
niki, które dadzą 200,000 ludzi, a O• 
prócz tego, gdyby Sejm dał tyle re. 
huta., ile się domaga ustawa, pozba
wilby się prawa uchwalania rekruta, 
którtigo powinno się dawać corocznie~ 

Stronnictwo godzi się zg.sadniczo 
JH\ pobór, uważając, że granice Rą za
grożone i należy ioh bronić, ale nie 
mieć 600,000-ej armJi, gdyż w tym 
roku woti mieć arm)ę mnieiszą ale 
prawdziwą. 

Nailepszą drogą ustalenia granie 
i uregulowania stosunków z sąsiada
mi, uważa mówca drogę porozumienia 
roztropności, umiarkowania i pragnie· 
nia poko.Ju. 

Dalej domaga się mówca s}rróce• 
nia w przyszłości czasu słutby, weka.o 
r.ui4e przyte.m przykład Szwa7earji„ 
wreszcie domaga się, aby pobór roz.. 
ciagnięto także i ;na były zabór pru~ 
ski. Armja nasza musi mieć charak· 
ter obronny a nie zaczepny! trzeba 
~rm1~ t1MZt\, za:i1naoliył w końcu p. Li
berml\.n, wychować w duchu narodo· 
wym i obywatelskim. 

Poseł M i c hal a k z Lodzi (Nar. 
Zw. Rob.) zaznacza, że stronnictw() 
Jego głosu j e .za proJektem ustawy. 

P. D ą b s k i (PSL. Piast): Chce
my bronić Polski wolnej, niepodle
głei, z.iednoczonel z dostępem do mo· 
rza. Poniewat zmuszeni jesteśmy 
prowadzić wojnę, to chcemy jj\ vry· 
gr~ć, a .w tym eelu trzeba mieć . eiln$ 
arm H~. Skoro rzl\d i . minister wojny 
mówią, t.e potrzeba 6 roczników, to 
-my Je chcemy dać, ale domagać eię 
będziemy za to surowego rachunku. 

Do armji pol.skiei powinni iść 
wszyscy, nawet neutralni, którzy ie· 
dnair, o ile chodzi o robienie intere~ 
sów w intendenturze, przestają być 
neutralnymi. Mówca domaga się, aby 
z całą bezwzględnością powołano -pod. 
broń wezystkich obywateli pańetwit 
polsldego. · 

Mówca polemizuje z wywodami p. 
Li b er ma n a i .kończy: Jeżeli woi
ny w naiblitsz;rm czasie nie vry· 
gram;r, to przegramy Jf\ na Mtki lat. ' 

P. A n u s z (P. St. Lud.). Lud 
polski nie dopuści do te1 hańby, któ~ 
reJ obrazem była Polska Fr.l acheoka, 
kiedy z powodu br&ku wo)sJCa i pu· 
etki w ekarbie liczny i zasobny :na„ 
ród utracił niepodległośe i popadł w 
niewol~. Głosuiemyl 

P. Mr 1 z o w 1 ki (P.Z.L.) zga. 
dZA Iii) na powołanie ł roczników, 
wolałby jednalr, by ~miast roczni· 
ków proponowanych w ustawie, w:s~ 



'.? .,,KURJER ŁODZKi• -8 mare& liłlfł t. 
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'1\f bezrobotnyoh i bezrolnyoh bie
ta\iów w młodym wieku, którym ka
sy . państwowe muszą udzielać zapo
móg. Wreszcie, by powołać w mie1-
sce tych roczników roczniki 1894 i 
1895. Poniewat w Królestwie nie by
ło w 1915, 1916 i 1917 ładnego pobo
ru, dlatego rnożnaby starszych po
wołać, którzy są fizycznie rozwinięol. 
Co do .neutralnych•, to oni tylkQ u
HWail\ się od poboru, ale podeimU11\ 
się v \ntendenturze -przemielenia zbo
tA, n~~łepszą makę na szmugiel pu
szcz~:n. a otrębę oddail\ dla wojska. 
M ówcs:. kol'iezy żądaniem, żeby żoł· 

· nierz był od:dany i svty. 
(Co to za „neutraln.1• - łatwo się 

domyśleć.-Przyp. Hed.). 
P. N a p i ó r k o w s k i z Łodzi 

(PPS,) twierrlźi, że istnieje podobiAń· 
etwo pomiędzy mowami za wielki\ 
arm11\ a wywodami w sprawie woiska 
niemieokiep:o w. seimie niemieokim, 
te słronnietwa burżuazyjne przystę-. 
pują do te1 sprawy pod haslem mili
taryzmu. Mówca 1est zdania, że spra
wy ·wschodniei, Litwy i Ukrainy nie 
rozstrzygniemy wyłącznie kategorja
mi siły wo1skowei. 
' W. naszyoh warunkach, podczas 
ogólnei nędzy w kra,ju masowe posy
łanie żołnierzy do koszar może spro
wadzić nieobliczalne następstwa. Dla
tego niemożliwe jest, żeby rzl:\d 'J)Ol
eki m61d wcielić do armii całych 6 
roczników. 

Mówca stawia szereg rezolucH w 
których łl\d& podwy szenia ~oldu . 
przygotowania czystych i przestron
nych koszar I materjalnyeh środków; 
dalej zabronienia tworzenia obcych 
dru2.yn (mówca ma na mvśli drutv
ny rosyjskie, tworzl\Ce si~ przy gru
pie ~enerała. Listowskiego). - W 
dalszych rezoluciaoh 2. ą d a mówca 
~tw ierdz43ni11, ~e tandarmer1a polo
wa nie ma charakteru politycrnego, 
-podd1mia. wo1sk poznańskich por\ 
~łówne naczelne dowództwo, wreszcift 
~yezliwego traktowania reklamacii 
nauczycielskich w sprawie uwolni~nia 
ioh od słu2.by wołskoweL 

P. W i e h 1 i ń s k i: Obowiązkiem 
Seimu iest dbać o to. a~eby tołnierz 
mfał wszystkiego pod dostatkiem. Dzi
sleszym głosowa n iem opowiemy się 
albo przy Polsce, albo przeciw niej. 

Głos ma l)oseł M o r a o z e w s k i 
(PPS). Oświadcza on, że stronnictwo 
mówcy dlatego ze spokojem głosuie 
,;a ust1n'Vą, poniewnt wie, te woisko 
nasze nie będzie miało cech milita-
yzmu. Militaryzm, polegający na 

tem, ażeby z r>roletal'i atu stworzyć 
maszyM, służąc. n, dyktatur1e burt.u
azji nad społeczeństwem, zbankrut 
wał w tej woinie nie powrotnie, 
zniszozyło go s11mo wojsko. 

W dalszym ~iągu stwierdza mów
en, te w naszym woii:iku przyświeca 
przykład stosunku oficera do ~ołnie
rza, ideał pod tym względem wytwo
rzony w t-e1 brygad:r.ie leg1onów, 
gdzie oficer razem z tołnierzem zno
sił ws:iielki e trudy i ,;rzekał się ~aty 
na rzerz całości. Mimo to brygada ta 
pr?.yświecała innym karnością i su
bordynao1ą. Taki i d e a I n y stosunek 
wytworzvł się dzięki du oho w i 
P i ł su d s k i e g o, stronniotwo mów
cy widzi tedy w osobie NMzelnego 
Wodza r~koimię, te armia, na której 
czele stoi komendant Piłsudski, n ie 
b ę d z i e a r rn j l\ m i I i t a r y-
~ ty e z n ą. Wszelkie kom bfnacie 
przeto, a~eby naczelne dowództwo od· 
d11ć w inne ręce, nie udadzą się i 
stronnictwo mówc;v, iakkolwiek 1e~t 
za słabe, ateby przeprowadzić swo1e 
zyczenla, iest przeciet. dość silne, a
teby nie dopuścić do 'J'lrzeprowadr.e
ni11 takich kornbinacii. 

Następnie pr7.emawia ieszcze po
seł Mizera (Zw. Nar. Lud.) 

W · glosowanju o dr z u e o n o 
poprawk~ p. L i b e r m a. n Ił, poc„em 
uchwalono 1-y artykuł ustawy 
przy wstrzymaniu się socjalistów od 
głosowania. Następnie u o h w .I\ I o
n o artykuły 2, 3. 4 1 6 i 6, orRz obie 
rezolucie kr·mis ii, poozem przyst~
piono do trzeciego· czytania ustl\wy. 

Zllbiera ieszeze głos p. Tohn (slo
nists ), oświadczaiąc, te głosowRć h~
dzie za koniecznościami vańswov. em!. 
Żydzi bronić będl\ zai;rrotonych prz~r. 
nieprzvjnciela ziem polski ~.h"; mówo. 
oświn.dcza, te :1.ydzi nie chcą sic: ucll:v
lać od słut.by wojskowoi. (Głos: Ka
rabiny na. Kar.imi„rzu!) Karflbiny mi 

K~zimierzu słutyć mialy do samoo· 
~lrony rirzed po~Tomamj, a komuni
kat, wydl)ny w tej sprawie, iet go
dny Mhrany carskiej. (Hałas. Marsza
łek rirr.erywa mówcy). Żyd:r,i póidą do 
wojska, ale sądr.A,, te wojsko to bę
dzie ostoją ładu, porządku i sprawie-
dliwości. , • 

W końcu zgłasza mówca rezulu
cię, aby młodziet. t.vdowska, przygo
towu1ąca się do służhy rabinackiei, 
miała pr?.y poborze te same ulgi, ja· 
kie ma młodzie!t. chrzPśćinń:.-:lrn, przy
gotowująca się do studjów teolo;;ir7.
nych, w drugieJ rezoluoji domaga się 

O?.SZf'rzenia prawa przynalet 
n . s.i'istwowej. 

Po kr6tkiem wy-jaśnieniu p. Dł1· 
szyńskiego co do stanowiska posłów 
P. P. S. w sprawie glosowania nad 
poprawką p. Libern1ana i oświadcze
niu, ~e stronnictwo rn6woy głosowAć 
będzie zit ustawĄ, p r ~ y j ę to u
s t a wę w 8-iem czytaniu e n b l o c. 

Następnie marszałek odczytał te· 
legram p:&n. Rozwadowskiego, w któ
rym tenże donosi o zwyciE:stwie nad 
ukraińcami. 

Telegntm ten powitała Izba hucz 
nymi brawami. 

NaF>t,ę-pne l?Osiedzenie w sobotę o 
godz. to rano. 

O ;lracfą ·kobiet. 
' Minist&r~two ochrony pracy i o· 

pieki społee.zne) zawiadamia, że !elr
ch~ ochrony prao.v urządz11 szereg an
kiet, w ce\tl zbadani:1 warunków pra
cy, oraz stanu !!OspoiS.ar0zego ~ałę?.ii 
lwacy, Mtn.tdnisiąc;vch kobiet.V w prze
m.v~Ie wielkim i drobnym, w r;>;emio
śle, cbalurtnictwle i handlu. Drol?ii 
ankiet postanowiono również ~badać 
warunki pra.cy kobiet w biurach i u
rzędacl1 pq:watnyeh, urz~dniezek pań· 
stwowyeh i komunn.lnych, oraz służby 
domowel 

W dnie~h n&ib!itszveh rozpoczn~ 
Sl~ "Prace, aotyczfł,C6 przemystu kon~ 
fekcylnego, krawiee.kiego, bielitninl'· 
skie~o, od narad " poswzogólnymi 
~rupami kl~J"Ownlków przedsiębiorstw 
zarobkowyeh i społeezn.reh, prr.edstn
wicie-Iami zwif\zków zawodowyc.h, ornr, 
jednoezf'lsnymi wywin•fami w$ród rze 
ezoznawczJń. Kierownicy i kierow
niczki otrzyr.na.1s, zap1·oszenift. n& po
siedzenia. Robotnioe, vr·zemyslu kon· 
fekcyinego, 1t zatem za7ęte prz1 kl'n.
janiu wsze\ki~o rodzaju bielizny, blu
zek, sukien i konfekcfi gotowoi ws:r.el
tdego rodz-aju. damskiej i męskie] , 
proszone S:\ lło zgła.szanis się do sek
oji ochrony :praey ministerstwa prze
mysłu i hAndlu: Retent pr:t~.V kobiet
i dzieci (ul. Rysia M 11, w Warsza
wie dlA. złot.ani& informl\cjt, dotyczą
cych ich T>rae:v-. 

Swieża żywność z 'meryld. 
',{inister!rlwo aprowiiaoli kl'lmnn;

lm)e: Osmy z kolei okręt v, ainery· 
kańsk ! mi zapta.sami żywności a na1-
większy .z dotychczas przybyłych do-

• 

,1echał wo:i:orĄj do Gdańska "Pl'ai. 
Ameryki. Dzi~ rozpoez~to wyłado, I 
wanie transportu przedewszy111Lt.1' 
10 miljonów tuntow tłusze?.u i ;:.„ 
ou. Jest nadzieja, te przy epra-:-. 
1ak dotychczas, przewozie kolef~ 
Artykuły te zn a idą się w spr 
w kaMym większym mie§cie 
skim. 

Transporty kawy, herbl\ty, 
innych towarów ko1on1alnych ~ 
\Vane Sl\ w Gdańsku nf e wcześniej 
z końcem przyszłego tygodnia. w,.. 
łowie b. m. nadejdzie równie! • 
Gdańska 500 tonn odzieży, któraJab 
dar Stanów Z1ednoezonych ~ 
sprzedawana ubogiej ludności ~o Ili! 
nimalnych eenac-h, któreby 'PO~ 
koszt przewozu z Gdańska, oraz dił 
bne wydatki administracyjne. 

Misie ł\oarcvine w to~zi 
Delegat angielskiej partH rebtt. 

nioze1 „Labour · Party", p. Brailsftj 
odbył konferencję z b. komisa'fll 
lutłowym, ob. Rtewskim. Te111111ii 
kt)nferencji była sprawa robotniC111 
uruchomienia przemysłu. 

Po naradzie p. Brailsford, Wlłi 
komisar?;a.mi Rtewskim i Rem.IBJD 
11;kim, inspektorem Kwapiilskim In. 
c21elnikiem milioji ludowe1, ob. Ko~ 
e!l.iyńskim, udali si~ do ochronki .n 
tow. Scbeiblera i tamtefszycb. doll!li 
robotniczyc'łl. Pana Brailsforda lBI 
rs.r.ił zmizerowany i zbied?;ony~ 
twruzvezek dzieoięeych. Zwie 
natrafili na robotnika, który 'PfZ.I 
50 pracował w fabryce Soheiblen. 

Indagowany przez członka 1111 
Ameryk&ńsk:ie1, (tłumaczył ob. Jlt,a 
!!ki\ starzec opowiedział, it llrzeh 
la ty, pracuiąc -przez 16 godzin dlfa 
nie, otrzymywał, 1ako wynagr~ 
3 ,;fote tygodniowo. Po stralb 1 
1892 r„ ~dv dzień pracy zreduko111 
do 12 godzin, jako prz~dzalnik, o11J. 
mat 5 rb. tygodniowo, a w 1906 r., 
rewolucji i po kilku stnjkaoh, tneł 
niówka wynosiła od 7 do 10 rb. Dli 
b~d~c niezdolnym do lJraoy, gd7h 
nogach utrzymać się mu trudno, !li 
szony b~dzie póiś6 z torbami, W! 
tego, te niema państwowego ubeąi 
ozenia rolotntka. 

P. Brailsford prosił następnłel 
Rt.ewskiego o wytłumaozenie ni.W 
rych rysunkó,v, oraz portretów hii 
rycznych, jakie wisiały na śclalllł 
izb robotniczyeh, szczególniej 1Alit 

„B11.-... mc ... m:ammmm11Sm ......... „„„ ...... „ ... rami.-mmlr:llZlimllllllm_.IDl„mm ... „m11~•-----==-',.....a_.„ ... „ ... „ ............ ,.. ...... „. 
JAN \' ŁADYSŁA WSKI 8) trnktowana i oceniana. Mojem ma-

rzeniem-by nastanił taki cza~, kiedy 

~ 
1 ~ 1 l ' robotnik odpowiednio wyna~r~i'!7.any, 

a"\ llf'Oll o 'O P?eu '"V nierr7.N~intnny TJfllCą, rn~p:ł mie~zka~ 
{ ~ l~l;U - J ~/J fl łVlj' • ~~w wn~~~i~~ gn~~ie~v n_jed~~fdi~~~ 

__ curhnn,cej z cała. swą rodzin~. ale w 
. mies?.kaniu cjeplem, w~'irodnem i sło-

Te1 U~Bdy me 'flrzestrze~a, te~o nec:r.nem, by mógł r.a znrobionr>. -płl'tcę 
nabzu t1ie wysuwa n~ .czoło s~ych . (przy a-godz. dniu T1racy) wy~:vwić i 
prac ~adna partiit socrnhstJrzna, Anf odr.iać sieMe i i:;wą ro(hr,ine, by miał 
nawet Polslrn Partja Socialistyczn11. ' iak~e na ksiatkę i na ~od:r,iwą rozryw
(P.P.S.). Być ~ote, sriotka !Dnie "tej kę, by móµ-ł w razie d1oroby zdrowie 
~trony zarzut, 1ż kłam zada.ię faktom, swe ratować, bv "rrszcie rnó~ brać 
które bar~zo chlubnie śvdadc7.l't o 'P~- w ~yciu polit.:rc1nem nale~ny udział i 
try1otyzm1e e7.~onkrw ?PS. Istotn!e to \V tllldm storir1iu, itby obronA. klt1e 
- bezsprzeezme - ~1ele dałoby s1e pracujących nic nn tern nie ucierpiała. 
faktów · lJrzytoc1yć, kiedy ut;vtułowanl Zda ie mi się i~ to rirogram naizu
eoc.'t1;li!:1oi (pepeesi) o~~zali się d?-iel- 'Pełniej df'mohntyczny, ale nie socin
?Jym1 PoJ„11ami, z~oi::11l męczarn.1e w listyczny, nie czerwony, bo wsparty 
kazan:a.taeh mosk~ewskich, nrnrb na na r11rniehiu swei narodowości i przy 
dalek1e.1 'Północy, Jl.'l'1 0 wyg't:ańcy, gi- niej iako powój omotany! 
.nełi z rąk katA. moskjewskiego na ·' · ·' • • 
szubienicy, w czasie obecnej europeJ- . W os.tatnich czi:tsacl1, dnęln za-
~kiei woiny walczyli pod J. Piłsuds- b1~p;om n1estru?z0nego ks. Oracze":
kim w Legionach i offarnie krew sw~ sln~go, vowsta1e l>01!1alu w społecze~-
dl& 5prawy polskiej przelewali! stw1e n~szem dąten.~A do z1ednoe~en~& 

• . ws7..ystlnch m11s, sto'ących oczyw1śme 
'Fo prl'l~d~I ~le zwa~~y . na to, na gruncie narodowym, w 1edno wiel

b e~ of1.arn 1 i. oz1~lni pat~10~1, . czy kie zrzeszenie, w 1ednl\ olbrz:vmif\ 
to niewinni~ c1erp1ąc;y .~"' w1ez1emach, korporaci ę, lftóraby mocą swego 
ez,- UC'ZPSt~1ey r~'>' o_lu~11 z 1905 roku, głosu, postawi\ jednolita skonfede
ezy w~es~cie le~1omśc.1, W!edy, gdy rowanycl1, była skuteO?.DI\ zaporą 
.111tawfth .~1ę bo~~tera~1, byl~ nap~wno przeciwko ws7 elkim zalmsom, wrogim 
p~z~de~ s~ystkiem Po.ak'11!11• ~ n~e so- nasze i Ojczyźnie, a starii.incym sitl 
4'1e.hstam1 .. Polskość w m~h . Z\~ycię- wprowadzić zamęt i anarchię, do z 
tył~, ~ me . utopJ&. soc'ahstyc~n~I takim trudem powsta1ącego z tei po
DzJ&łall. i ~1m1eral1 ~ie j~ko soc1ahśc1, togi woiennei, państwa polskiego. 
n Jedyme ~ wyłacz~1e,, 1ako. Pol~cy! Piękna to myśl, szczęśliwie uchw:r
ąto sa dw.1e rMne i wcale me daJące eona przez or~anizatora te1 konfene~ 
11~ zestawić rzeczy. . racH ks. Oraczewskie~ol NHleży tylko 

. Będf\e ~ezwzględn:vm. prze.ciwnf- do tego ziedno<'z"nia dnżyć i to zca
Jrieni l'.:'lc]ahz~rn ~ ka~de.J for~rn.ie~o lenie Polski pod względem duchowym 
prze;awó-.v. dz1ałalnośc1 party1ne1, Je- w miarę sił i mo~ności Jak nais7.yb
etem rów:-lle stanowczym demokratą! ciei przeprowad11ić. Co zaś się tyczy 

Moiem najświ~tszem pragnieniem planowej akcji, zmierzaiącej do de
jest, by katda praca, w jakieikoJwiek mokratyzacii społeczeństwa na"l:i:ep;o, 

,;irzejawia sio postaci. była naletycie ~~ eji, mającej na swym sztandarze 

'· 

\vypisane ha~jo obrony intere.sóvy kla
"'Y :pracu1ącei, to według mnie ZRdanłe 
spełnia i moM spełnić: „N.Z.R.", or
~anizac1a slut2\e ink na Hl a lei idące1 
demokraoii, ale pod ekn;.vdhmi Orłs 
Binłego, w r&mach narodowości pol
skie!. Aczkolwiek nie jestem człon
kiem te1 orgamzt1.ejł. tembar1faie 1 1e1 
rzflcznikiem, wypadn;e mi jeiłr1ak 'PTZY· 
ią6 nieH1.ko na siebie :rolę agib1tora.„. 
i na\\'oływać do iak naiJfcznieiszeg~ 
znpisywania si~ w poozet członków w 
N. z. R.; tit bowiem organiz11cja nai
bBrdzie1 ndpowiads, robotniku polski, 
twym -potrzebom, {wym celom ns.jod
powiedniej słutyl 

Oprócr, zalety, która sie wyratA 
w samym tvt11le zwi~7.Jtu: "Narodowy 
Związek Robotniczy", orrzanizaeis. t& 
ma i druizą zaJet~: nie jest z~ydziałal 
czem góruie nad rywalizuiąea z nil\ 
-partią P.P.S., w której niestety „ei 
przy1aolele polskośei.• grają pjerwsze 
skrzypce. Nie wdaiąe si~ w szcze
góły, wystarczy mi tylko przypomni.ef, 
te w dwurh naiwit')kszych miastaeh 
poJskich: w Warszawie i w Łodzi "'Y· 
dawane organy tei1.e partii: .Robotnikn 
w Warszawie i 5ffiwetny .Glos Polski" 
w Łodzi redagowane sa, przez tydów: 
p. Perla w v/arszawie i Sachss w 
Łodzi. Jestto zn-Ow powód, który spra
wę poczucia na.rodowości u pp. socia· 
]istów w vr:vmow11em stawia świetle! 
Żydzi bowiem stanowią wyborny m&
teriał do przeprowadzania wszełaldeh 
zada'ń, podkopuią.cych dobro i przy-
szłość narodu 1'°lskiego! . 

To są zresztą sprawy znane nie
mniei, iak nie;któ~ sławne i>olityozne 
posuni~cia panów · prowodyrów z PPS 
tbluszcr. hahsbursko-polsk:i, pomvsł 
tow. Daszyf1skie1gol). Nie -przypu
szczam zaś, aby wyliczaniem prze
różnych „kwiatk&w• mo~na było adhe
rentów P.P.S. odstraszyć, je~eli ci nie 
uchwyca. istoty r~zy, na .któr~ wska• 

zywałem, a która włafoie jest q ń 
przebyt:\ przepaścią, -pomi~d'1.y dit 
n111, por.ornie sobie pokrewnemi 
nh:aciami: N. Z. R. i P. P. S. 
zdaniem N.Z.R. ma wiel'kl\ pr 
przed sobąt Trzeba tylko tł\lli 
wstąpi6 w jego szeregi, powię„ 
jego zitstę-p .i wzmocnić f.(łos! 

Trzeba si~ zastanowit, ro 
i z d wuoh dróJ?, które choć obok 
biegn&: kierunku sociaHstyczn 1 

narodowo-demokratycznego,
tę, którą doiś6 będziemy mogl 
wymarzone~o 'Prze:.. ojców n
eełu: szezęśliwe1, powabnej i 
Jriej naszet Oiczy:im:v! A droga 
tego et lu przenigdy ·nie poprowil 
po'J)rr.ez krz:vkliwe a puste hasła t 
szep:o soc.jalizmul Droga ta rnotełJll 
torowae sobie rnieisoe w uświadtł 
nym narodowo ruohu jak najsze• 
mas robotniczych. 

Kończąo te moie wywody,; 
chciałbym, łsskllwy ez;rtelnilru, hl~ 
uw11.tał, iako 1'poteoM obecnego 
ranku powyże1 w:r,miankowanej li 
nizacli .N.Z.R.•. Kierun*'k ten 9' 
podle~ać krytyce, rno~ą być w,... 
równiet, niejerlne blędv w dział~ 
Mób, kierujących ta. pracą. Chor 
mi tylko o ideję, którl\ reprezeil' 
mojem zdaniem ten odłam, na -. 
śoie, coraz szersze zatacza1ąoy • 
w naszych sfeneh J>racu1ącyob. 
to wykazały przedewszystlciem 
ry do Seimu, " idei\ ta, jest: ref"1 
społeczne w szerokim zakr~sle • 
gruncie narodowymi Precl'l w1~~ 
dzialym socializmeml ~recz z ,. 
pianiem bezmy$lnych etemnych ~ 
Precz z demagog1n partyjnP! ; 
tyje świadomy, zdrowy .. . aro 
rucl1 robotniczy! Niech t.v1e ta1 
jęta j11.k naiszersza demokrat1"' 
społeczeństwa! . 

Niech ty18 katde stro!lllid' 
którego hasłem: Polska! 
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z of i a Szmigielska 
uczenfca 7-ej klasy W-nej Pani Siennickiej, 

opatrzona ~w. Sakrnmentami po drogich cłerp:enla~h USD4;ła w Bogu 
qnia. 7 marca r. b , w wieku łat 20. 

Wyprowadzenie drogich nam z11>łok na stary cmentarz katolicki, 
"8St«api w niedziel~. 9 marca, o godz. 2 i pół po poł„ z domu tałoby 
prey ulicy Karola 26 . 

Zaprasza1ii krewnych. koldanki, kolegów ł znajomych. 
Pozostali w nieutulonym smutku 

12 w południe, po długich i cię:tkich cierpieniach 
ś. ł P• 

.: BOCHEŃSKICH 

JOZEFA SIKORSKA 
przeżyw-~ lat 75. 

Wyprowadzeni c zwłok z kaplicy przedpogrzel,owej przy ko~eiele ~w. J'· 
z~fa (Ogrodowa 22), odb,dzie si~ w niedziel,, d 9 marca, o god& 2 po peł• ea 
stary cmentarz katolicki · 

Ha smutne te obrt~dy zapraszejta przyJoci6ł I Ennjomych 

resował ię obrazem Matki Boskiej 
Czf}stochowskiej. Były komisarz w 
krótkim zarysie wytłumaczył znacze· 
~ie historyozne i wpływ, jaki wywie
ra Częstochow~ na katolików w Pol· 
Hoe. P. Brailsfordowi tow. ob. Wy
słouoh. 

Angielska mi8ja ekonomiczna zwie
dziła wozoraj cały szereg większych 
fabryk, mi~dey innymi Geyera, Schel · 
'.>Jera, Desurmonta, Bucińsk!ego, ora~ 
łiirszberga i Wilczyńskiego. Człon· 
kowie misJi naocznie przekonali się 
o spustoszeniach, poczynionych pnez 
okupantów, w fabrykaoh łódzkich. 

Istnie.jąey w Łodti Urz~d Apro· 
wiza.cyJny (Aleja Kośoiuezki 14:) jest 
ekspozytur~ handlowi\ seJmików po
wiatów: Łódzkiego, Łaskiego i Brze
zińskiego i posiada dla tyeh p owistów 
(bez ŁodzJ) w1h\~ZDI\ hurt-Owit :!!prze
daż zmonopolizowanych pnez Pań„ 
~twa artykułów pierwsze.j potrr;cb7, jalro 
to: w~gia, cukru, nafty. Se1n:ik, zara· 
biaj~c na sprzedaty t:yoh artykułów 
12 proo. czerpie z tego p:r.zedsif}bior· 
i;;two pokaine zyskl, które przeznaeza 
na cele społeozne, kulturalne i dobro
czynne. 

W tyeh dniach 11ade~zła do Łodzi. 
'Wiadomośó, te Państwowy Urzt\d Za· 
kupu Artykułów Pierwszej Potr~eb;r 
nez porozumienia ei~ z Se1mikiem 
Łódzkim zawarł z Piotrkowskim Sto
warzeniem Rolniozo-Handlow;rm umo
wę, oddając temu ostatniemu wyłącz
na, sprzedat węgla n& obwód Ł6dzłd 
od 1 marea r.b. 

Odnośna uchwała P. U. Z. A.P.P. 
W'Jl"Ząd,;a ogromnt\ szkod~ illteresom 
erganów sa.morządowyoh, n&p;yoha1ąo 
kieszenie instytucji prywałneJ kosz
tem konsumentów, gdyt wedłng umo
wy Tovrarzystwo Rolnicze sprzedn.wa6 
}11~dzie w~giel gatunkowy ze skfadu 
l)O mk 15.95 od koroa i po ta mk. 
wprost z wagonu, wobeo dotyehcza
iowyeh oen mk. Ił i mk. 12.50 pobie 
r&nych przez Sejmik. 

Wydzi&ł aprowiza.cy,Jn;r, według 
dotychczasowej kalkulaoJi zarobiłby 
w ciągu ro.1<11 mk. soo,ooo a zysk To
warzy stwa Rolniczego przewid7,va.n7 
jest na miJjon mare!r. Istotnie sza
tańska tranzako1a! Odbiera si~ przed· 
liflbiorstwo instytucji eamorz~dowej i 
~dda1e prywatnej w tym celu, teby 
wyśrubowaó i tak jut wysokie ceny 
w~gla. 

Seimik podis,ł roboty publiczne 
.lla kilk& rniljonów marek, zaeit\g&J!\6 
dwie potyczki paó.stwowe. Dochody 
~zerpał z monopolów paóstwowyo~ 
między innymi z w~gla. Minister
stwo aprowizacji bez porozumienia 
si~ z SeJmikiem samowolnie zawarło 
umow«2 z prywatnym przedsiębior
tJtwem, odbieraJl\O Se;mikowi dochód 
200,0lJO mare.te, wyrz(\dzajl\O Jed.nooześ· 
nie ez.kod~ .konsumentom. 

SeJmik Jakna7energiezniej prote
•tuje i tfł,da uobylenia zawartej umo-

Siostra, siostrzenice i rodzina. 

wy i pozostawieni& sprzedaey węgla 
Wydziałowi Handlowemu Seimiku po
wiatowego, w przeeiwnym razie Sej· 
mik stanf\łby przed konieoznośoia, co
fni~eia cm~śoi uehwalonyoh potyczek 
na roboty publicrne. Afera węglowa 
poru~zonl\ będzie prawdopodobnie w 
Se3m1e. 

JUTRO, dnia 9-go marca 1919 r. 
:: :· :: Asygnaty :: :: :: 
Polskie) Pożyczki Państwowe) 

wabywae motna po potl'lłceniu p r o c e n tu 
100 markowe, kor., rubl. za 96,78 
600 • • • • 483,89 

1000 Ili • „ " 967,78 
6000 • • • • 4888,89 

10000 „ „ • • 9677,78 

Kronika 
-Odańsk musi być nasz! Na wszyst
kich ziemiach polskich w niedzielfl 
l"l&jblitszl\ odbędt4 się zg?omadzenia, 
na których omawianf\ b~dzie eprawa 
Gdańska. W Łodzi jak to jut donosi
liśmy wieo · odbęd7.iie się o godz. I po 
poł., w Sali Koneertowe1 p:rey uliey 
Dzielnej. Przemawiać b~dl\ przedsta.
wieiele wszystkich pogll\dów i kie.
runków politycznyeh. Po wieeu pro
jektowany jest pochód~ Zwiflzkf,. sto
warzyszenia, partje, oeehy i t. d. wil'!
ny stinvi6 się ze s~tandarami rul sal~ 
weześnieJ, przed rozpoozęełem "ieeu. 

Niezaletnie od 'Pow;ytszego w Mie)
scoweJ Radzie Opiekuńcze.1 Plotrkow
Ska 96, I piętro) w poniedziałek dnia 
10 b. m. winni się stawit l'rzedsta· 
wiciele stowarzyszeń, związków partji 
eechów eto. z piecz~eiami, aby pod· 
pisać się pod odeiw!\ w sprawie Gdsń
flka, któr& to odezwa b12dzie przesła
na przez Rząd Polski na konferenojt 
pokoiow~. 
- Uroczyste posiedzenie Rady Miej· 
sklej. t1roeeysta posiedzenie Rady 
Mieje.kieJ odb~dzie ef~ w niedzlelę, d. 
9 muca 1919 r. punlrtu11.tnie o r?Odz. 
4- vo poł„ w sali posiedze:d Rady Mief· 
sk1e), przy uJ. Partskle.1 M 115. Po· 
rzf\de.k d1Jien11y: :powzięeie rezolueji 
w eprswie odzyska.nl3 Gdańska. 
·- Monopol spirytusowy. Biuro pra· 
sowe ministerstwa skarbu ogła~za roz
porzl\dzenie celem ustanowieni~ cen 
odbioru i spr.zedat1 spirytusu, oraz 
cen wyrobów spirytusowych, sprze
d&t"V detaliczne1 na obszaue byłego 
Królestwa ~ongresoweg11: 1) C&łl\ ilośt 
wyprodukowanep:o spirytusu w .k:t.m· 
panii 1918 na 1919 po wyo1ściu oku
pantów dyrekcja monopolu spirytu· 
sowego nabyła na rzecz skarbu pol
skiego. Producenci obowJf\zsni s~ do
starczyć spirytus w swoich naezy. 
niaoh do mieJsc wskazanyeh; 2 Ce
ny sprzedatne, po }akloh nabywcy o~ 
irzymui'l spirytus od dyrekeii mono
polu spirytusowego za jeden stustop 
nlowy litr alkoholu, Sf\ umieszczone 
ezozegółowo w rozporzl\dzeniu z dnia • 
28-go lutego 1919 r. 
- W sprawie jeńcdw rosyjskich. Ko
misarz państwowego Urz~du do spra\'V 

powrotu je1'lc6w, uohodtc6w, i robot
ników p. L. Chwalbil'lski otrzymał 
wozoraj telegraficznie nast~pujące roz 
porzl\dzenie. 
.Jeńców rosjan przekrada14oyeh si~ 

przez granicę, lub b~dąeych w drodze, 
zatrzymywa6 na punktach granicz
nych, gdyt graniea wschodnia. r;amk-
1Jięta. Codziennie telegraficznie mel
dowa6 o ilości zatrzymanych rosian.• 
- W sprawie dowozu węgla. Wczo„ 
ra1 udali się do Warszawy p. Ni1ak. 
kierownik biura Zjednoczonych koo· 
peratyw, orazp. Wójcik, którzy wspól„ 
nie z b. nadburmistrzem Skulskim 
poruszą w ministerium aprowizacji 
palącą spraw~. winowienia T>?3erwe'nej 
obecnie dostaWJ' w~gla do Lod~5i. 
-Znoszenie dalszych ograniczeń. Mi
:nisterstwo przemysłu I .handlu wyda
ło rozporządzenie znoe~ąee ogranicze
nie przewozu wewn~trznego szczeciny 
i włosienia koń.skiego, oraz wyrobów 
z tych surowców. 
-· Dlaczego? ,,'Monitor Polski• ogła.· 
sza uohwałf} rady ministrów o szko
łach powszeohnyob, z niemieokim(?f) 
nauczaniem. 
- Uruchomienie przędzalni. Po dwie 
zmiany robotników dziennie -pracuif\ 
prz~dzalnie: Ditrycha I Smarzyńskie
go przy ul. Grabowo!, Rzepkowicza i 

którego zada.niem b~dzle troszozy6 sio 
o podniesienie upośledzonych przed„ 
mieść i kołata6 d& miasta o ó.oratn, 
pomoo . 
- Zebranie zduncSw. W nadohodząoą. 
niedzielę, o godz. ~ po poł., w lokalu 
przy ul. Wyso~ej n 29, Odb~dzie si~ 
ogólne zebranie kwartalne czeladni· 
ków zdu:óskloh. O liczne i punktual· 
ne przybycie, za naszem pośrednie. 
twem, uprasza zarz2'd. 

Teatr I Muzyka. 
Teatr Polski. 

WezoH)eze trzeoie przedstawieni& 
sEtuki J. Staszewskiej równiet wy. 
przedane było do ostatniego mie.jsoa. 

Publiozność z tywem zainteres<'• 
waniem śledziła bieg akeji, oklasku· 
jąo go rĄeO sztukę i gr~ artystów. 

Bibl1oteozka przy kościele św . 
Irrzyta, na rzeoz któreJ wo,;orajsze 
przedstawienie było danem dzięki ini· 
ejatywie i usilnym zabiegom ks. pre
fekta Rybusa, zyskała pokatny za.~ 
siłek. 

Dziś wieo.zór komedja Winawer1 
p. t. .Rycerz z ł&b~dziem. • 

Milczki przy ul. Srednfej, Artura Gil-

}~~;J'h1:1 ul. Srednle} M 111 i kilka Przedstawienin abonamentowi 
Jednakte w katde1 v.; tych prZI)· dJa cz~teln 1(6W nasz~ch. 

dzalni uruehomiono -przewafmie za- · 
ledwie po jednym .kompleoie. W fnb- , Na eiódme zrzędu przedst~wie
ryee Borsta w Zgierzu t!kte wprowa- 1ne abon!nlentowe dl~ qzytoln1k6w, 
dzono drug~ mii1rn~ robotnik-ów. Wie .Kur7era ,które odbędzie Blf) w Teatrze 
lu fabrykantów rozpoezęło prae~ przy Polskim przy ul. Cegielniane.1 ~ 8S. 
oczyszczaniu maszyn i ·przygotowania w środę, 12 marca r .. b., wy~raliśm) 
do ewentualne.1 kamptrnH. ~itutrę w 3 akta.eh N1oodem1ego p. t~ 
- W sprawie uruchomienia przemy· 
stu bawił wczoraj w Warszn.wie int. 
Os.kar Gross. 
- Sprostowanie. We wezorajsz:nn 
feljetonfe „Nasi pseudo-bolszewioy"-
w HS wierszu od góry (1 szpalta) -
winno być r o d z im y socjalizm {a 
nie rodzmny), w 12 w. od góry w 2 
szp. n je z I i o z o ny o h warunków 
(a nie krewnych), w 20 w. 8 szp. w 
t e r a t n i e j s z o ś e i i w 7 w. od 
dołu pi e r w o w z o l' u (a nie pier
wowości.) 
- Wczorajsze zebranie Rady Robot
niczej nie doszło do skutku. 
- Udoskonalanie administracji. W OM 
ra1, w obeeności inspektora powiR.tO· 
wego p. Kwapińskiego odbyły się r1a· 
rady referentów komisarjatów !udo
wych na powiaty w sprawie zreorga
nizowania administracji. 
- Wybory do Rady 1\11eiskłef w Ps.lJ.: 
janieaeh, Zgierzu i innych okolicz~ 
nych miasteczkach odbędą si~ jutro. 
Agitaeja rozwinięta na szeroki\ skalę. 

P.P.S. ro~biłll w Pab1a.nieitch kil
ka wieoów Chrześojańsklej Demokra
eii, 'J>OSługujeie si~ ordynarnymi me
tod&mi. Na wieeu w Sali Strat&ektej 
socjaliści _ wyłamali drzwi do s&.H, 
gdzieindzie1 potłakli krzesła. 

- Zebranie majstrów szewckkh. Ju· 
i.To o godz. 6 po poł., w lokalu włas
nym przy ul. Piotrkowskie.j Nr. 98, 
odb~dzie si<i nadzwyozaJne zebranie 
ma1strów szewc.kich, w sprawie do
stswy obuwia dla wojskll polskiego. 
O lic~e pr:i5ybyeie upras>5!1 ~fi. ns.szem 
l'Ośrednietwem Zuiąd. 

-- Z Bałut. Jutro, o g. 111 ra:no, zo
stanie odpra\l\·ione nabóień~two dzi~k· 
czynne w .kościołku „Dobrego Pa!U!
rza" n~ Bałutsoh, z r~cli pemyśln6go 
wyniku wy-borów do Rady MieJeklej. 
ft '5dołano p1•zepro~adzie własnego 
kllndydata, który stAnie na straty in· 
t"resów mieszkańców Bałut, Radog6· 
"Z~-0& 1 Zulludzi11. 

- N& BAłutaeh -po"A"ettłe Mwe 
:ort.:e!zenie pod na~ą ;, T-wa Przyj a· 
eiół Bałut, Redogoszc~a i Zubardzia", 

Wet za Wet 
z p. Biegańskim w roli tytułowet 

lnterosująea t-reśó, ciekawe powi· 
kłania tyeiowe, i dobra gra artystów, 
nlOgt\ słu~vć pewni\ rękojmią spęd2lt
nia miłego wieczoru i 6trzymania su
my dodatnich wrateń artystycznych. 

W czasie przerw TJ?Zygrywae 
'b~dz1e or~iestra rracowników fabry· 
ki Poznaflskiego. , 

Bilety nabywać molna w ad.mi· 
nistraeji Kurjera. Łódzkiego, po ce
nach. znitonych, do środy do 4-ej godz. 
J!O poł„ za okazaniem kwitu z opla• 
eone.1 p?enumeraty, lub kuponu z&
mieszezonego w ogłoszeniach Kurjen 
Później w kasie teatru Polskiego p~ 
cenao.h zwykłyeh. 

Ostatnia poczta. 
SytuacJa w Barnn~e. 
Telegt. iskr. z Be:r1ina.. Akeja rez. 

poezęta. przez wo1ska rządowe, roz
wiiA si~ dla nich pomyślnie. Prezy„ 
djum policji jest jeszcze otoczona 
przez bolszewików. Wczoraj po pe• 
łudni:u ścil\gni~to -wt„ksze po1Sił.ld dla 
wo.jslc rz~dowych. Częśó strat;r rt• 
publikańskiej i dywizja marynarki, 
które "J'l'Zył{\ozyły się do bolszewików. 
został1 po krótkie7 walce rozbrojo:ne1 

Pierwsze słowa o pomocy. 
Biuro Wolffa donosi, te Churchi.' 

oświadc.zył w izbie gmin, iż termin 
si~ zblitył, w którym trzeba przed.le· 
t.yó niemeom 1ak nAJprędzej warunki 
poko1owe. Dopiero po przyjęciu tyolf 
warunków, Niemoy będą mogły h;r< 
zaopatr.r wani w tywność. 

Pofyezka w Wielkopo!scć. 
Polska pótyedm państwowa. ~ 

abwodllch, ,;al~tych. przez poll1!C6W by· 
łego zs.boru pruskiego, ,;ostała podpi· 
!!an& w wyeiokośoi 200 mil3onów M3• 
rek. --

4 'RoDacy i Robaczki w .y b~anicach ! 4 Głosu~de n liscę 
8

'• 4 

4 
.Chr1e8ćfnń~k1ego Hobotnieze~o 

Kom!ta\łu · yboraego w Pa1tj~nfcitch. 

=== Hasłem nuzym: n96g I OJczyznan. 
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Komunilrnt Pols!dego Sztabu Gene
ralnego z dnia 6 marca: 

Litwa i Blałoruś. Grupa generała 
lwaszkiewicza. Kom pan i a szturmowa 
pod dowództwem Jrnp. Komierowskie
go niespodziewanie zaatakowała By
toń i wyrzuciła poza Szczarę, zna)
du1ące się tam większe siły bolsze
wickie. 

Grupa gen. Listowskiego. Wypra
wa rozpoczęta dnia 28 lutego 1919 r. 
na Polesie, a prowadzona w trudnych 
warunkach atmosferycznych, wśród 
zamieci foiMmycb, a ostatnio przy u
lewnych deszczach, doprowadziła do 
,;aj ęcia Pińska. Piechota i artyleria 
bolszewicka wytrwale broniła miasta 
n'.1 poprzednio przygotowanych pozy
CJ ach. Główna nasza kolumna uderzy
ła od północy, sla bsze siły zaatako
wały od zachod11, iednocześnie przer
wano tor koleJo vy pot1 W,vsokoje na 
wschód od Pińska. WałJrn toczyła się 
4 godz!ny. Pjechota n•asza kiJkakrot
nie szła na bagnety.-Kawalerja mia
ła nier11z sposobność wypróbować w 
ro~ci~n swoje Jance i sznble, zwłasz
cza pr7..V zdobywaniu pociągu bolsze
wickiego, gdzie spieszeni kawalerzy
sci wa !czyli szablami rrzeciw bagne
tom czer.rnnogw11rdzistów. 'vV nasze 
ri;ce 'v pnd ł c<iły tabor kolejowy, zło-
7.ou;y z l"dne.i lokomotywy 1 ~oo wa
g~nów. Wzięto do niewoli 50 .ieńców. 
W walJrnch odznaczył się przede-
\Ysz~·stkirm bataljon pułku bialskiego, 
rosy1ska druż,yna oficersH1. i oddr.i?.ł 
pnrt;yzancki po r. Zamec11-ka. N n leży . 
podnieść szczególne zasługi bata!Jonu 
i ulanów wileńskich, piątą kompanię 
pułku siedleckiego, szwadron 5-go 
pułku ułanów pod dowództwem rotm. 
ZeHs!awskiego i baterję 6-go , pułku 
Hrtylcrii polowei. 

\Yoły11. Grupa f!e11. Hydza Smig
łego. Sytuacia bez zmiany. 

Galicja wschodnia. Grupa genera
ła Romera. Na południe od Bełża u
tarcz1d ratroli wywiadowczych . • 

Grupa gen. Ro?,wadowskiPgo. Pod 
Lwowem rio obu str,rn?.<'h wzmożona 
działalno3ć artylerji. Batene nieprzy
jac:f'tl~~f! skierow:-.}y og: eń zwłasz
cza na ·po~_ycje pod Persenkówkf.l, par 
}dem Str_yiskim i KulpRrkowem. Do 
~·alki piechoty nie przy~zfo. Akcja, 

mająca na celu o0.r?.11CeJ1iP. nkrai{1~ów, 
zagrażaio,cych komnnikacji koHowej 
między Lwowem, a Przemy~lem roz-
wija się pomyślnie. · 

Oddziały r1ułk. Bekera zajęły wieś 
Bar i Wołczuch:v, wyrzucai~c nieprzy
Jaciela na południe-. Dotychcac; wzi~to 
do niewoli HO Jeńców ' i zdobyto 5 
kulomiotów. 

Szef sztaiu. -
Ostatnie T elegran1y~ 
Dz ·SifiiSZP, no 1) f rdż~nio . Sf;jm11t 

'N ARSZA W A, s.8. N a począł ku 
dzisiejszego posied11~mia Izby o ~odz. 
1 o-ej pierwszy zabiera głos poseł Perl
mutter, wyjaśnia1n,c stanowisko orto
doksów względem -poboru. Drugim 
mówca ;est pos. Hirszhorn (grupn Pri
łuckiego), który nagie uderr,a z innej 
beczki i oświadcza, 7.e „żydr,i również 
bronić b~dl\ Ojczyzny." 

Odczytano następnie wnioski i in
terpelacje, poc7iem przystąpiono do dy-, 
skusii nad wnioskiem nagłym posłów 
P.S.L. Królestwo, P.S.L. Piast. P.S.TJ 
i PPS. wzywaiący rząd do natychmia
stowego zaięcia się poprflWI\ bytu ma
terialnego służby folwarczDl.lj. 

P. W o ź n i c ki (PSL. Królestwo) 
omawia opłakany los służb.V folwar
czn~j wskazu.je na bt·::iki i niedoma 
~ania. Słu~,bie folwnl'<'?:nei r.ahraniit 
się w wielu okolicach i'opominać f:ię 
o słuszne swoie prawa. Jeżeli pań
stwo nie zajmie się nr.t_v<'hmin.st po
prawą ich bytu, grozi wirlrno stra1ków 
rolnych, które ~dzieniegdzie iuż wy
buchły, a wobec zbliża1ąci>J si~ wiosny 
na wypailek nieobsiania pól, gro7.i ~o
spodarcza katastrofa. Państwo powinno 
natvchmiast zaiać się lo~em służb:V 
fol~varcznei i zapewnić /ei ustawowo 
Judzkie i sprawiedliwe warunki bytu. 

P. M al i n o w s k i (PPS , przy
tacza Jic-zne -przy kłady upoślerlzen 1 a 
slużby folwarczne.i, omawia przyczy 
ny straJ ków rolnsch i stanowisko wła · 
ścicieli ziemskich wobec tych zaiść 
i protestuje dalei pr:r.eciw w}·syłn.niu 
ekspedycji ka~n.v~h i wzywaniu. wo_; 
ska do załatwiama rntargów między 
dworem a służbą dworską. 

I". 

~Iówc;1 vrslrnzu e n!ł przykł1tdy 
znęcania się iołninzy i żandar11,ów 
nad służbą folwarczną. (W Izbie wiel
ki hałas, głos.V obnr?Jenia). Mówca do
maga si~ wkroczenia Se_jmu w te 
sprawy 

Posied7.enie trwa. Dalszy ciąg 
sprawozrlania Jutro. 
M"sa<."!! e»"ttenty t „ Poz~flln~u 

POZNA~. 8.3. (PAT). - Wczqrai 
wieczorem od.było siP, przy.Jęcie dla 
misji mięiizyso}uszniczeJ u generała 
Dow bór ~Iuśnickier.-o. ·Oprócz człon
ków misji pode i mownł generał w swo
ich apartarr"ntach licznych przedsta
wicieli 7i rr'1żnycli c::.fer naszego społe· 
czeństw<1. 

Z konferencji ppkojowej. 
PA RYi. 8. III. Depesza Havasa: 

W myśl Ul'h,rnł.v małych mocarc:;tw, 
Jedynem z małych -państw europr>i
skich, które ,hęg:de rąprezentow111ne 
w komi!-lii finansowej i ekonomicznej 
będzie Portug-alia. Pozatem miano
wano delegnt6w dla Chin, Brazylii, 
Peru, Panfimy, Boliwii, Kuby, Sj11mu 
i Ekwedoru. Ani Belgia, i'ni Rumu
njts, ani Serbil'I, ani Greci:t, które brl\
ły znae7.ny udział w woinie nie są, 
reprezentowirne. Zdnje si~, 7-e wiel
kie mocarsf wa nie zgodzą :si~ na ten 
skład komisii, gr1yż Jest on ' zanadto 
pararl o ksalny. 

\Veilłur:{ dziennika „Journal", ko
misjn. polsk11 zajęła się srrawą prz;v
,;nani n. Poli::ce wyjśc. in m. mor~"' 8'1l
tyc.ide. ,Jilko jedvny St'osóh r;"tdvk ·•l
nego za!?.twien·a lnvr~ljt nrnano pr .;y
znanie Gdańska państwu polskiemu. 

Wyi!"iUrzen~a o bcD!!!i2ew~z-
m . ~. 

PARYŻ, S.3 (PA1'11 „Temps" zn
mieszcza dłuższ.v nrt.vlrnl swi.'go ko
respondenta berne1iskiego. kMrv za 
sięgna,ł informac1i od pana . 'I'ytu':'a 
Filipowicza. Prop:ram Lenina i Troc
kiego zmierzit wenie tych informac1i 
do zajęcia. Litw.v i Białorusi i do na
Jazdu na Polskę aż po granice nie
mieckie. Wy.konanie tego programu ma 
~ię rozpoczHć na w)osnę. Zrl11nie1n 
~na Filipowiczii, polacy morrą zmie
rzyć się z bolszewikami mai~c sil11ą 
100.000 armję. Polakom brak Jest mn
terjału wojennego, artylerii, karabi-

nów maszynowych i amunicji. Ąrmj 
boiszewicka liczy millon,v żołnie~ 
z czego Jedna trzecia lest b!ldJO 
dobrze uzbro1ona i wyekwipowa" 
Karność wśród bCllszewików wzoro\Jf 
Za każe przest~pstwo czeka żołni8ft) 
kara śmierci. Nn.iemnicy c11iliscy ?01-

strzeliwuj~ na miejscu bż.tli'go t~. 
nierza, który okazuje słabość lub"" 
ha się w wykonaniu rozkazów. Dop~ 
ki at·m)a ta będzi.e istniała, bol~ze~ 
cy· mogą drwić sobie z caJego świa 
Skoro jednak armja ta zostanie llob· 
ta, to woinił. bolszewicka 11o::tanie. Nieeh 
nam ententa da materjał woienny a 
my podemrnjemy się pobić bolsze~ 
ków a wraz z nimi rządy Trockien 

Skoro tylko bolszewicy poł~ 
się z niemcami - sociafi7Jm azjatycij 
Lenina wraz z barbarzystwem środ. 
kowo-azintyckim, zaatak111e buriu!lJ1 
nil r.aehodzie, celem 2•.miszez„n·a c}'li. 
liz&cji r.uchodniei. · Nt\ tem tr;~ TJOlegg 
uajwiększe niebez1)iecze11stwo W"° 
łej RosH uprawia się teraz ożywio 
propagand~ przeciw francuską i Nz 
chv 1rngieJqka_. · 

Omówiwszy na5tępnie sto..iu11ki 
Polsce takończył pan Filipo"X\"icr, sn 
jP, informac1e słowami: N::iród naq 
pragnie widzieć Pols}rę orJbudow 
w ~ranicach historycz:i;rnh z ·r 
177:.' na podstawie feder.icli a; Li 
i Białorusią.. 

'1 ost ntniAi (~h wi H. 
Zakońc~enie strajku stróżów. 

Wczoraj odbyło się posiedillQ 
właścicieli niert.chomości i doZONff 
domowych, - na którem doszloi 
porozumienia. 

Zebe:rni uchwalili sta6 na staae. 
wlsku umowy z d. 28-go Jjstopadi 
I!)l 8 r. z. z tem zastrzeżeniem1 
wszelkie nieporozumienia nsi. tle~ 
nic w pJacy tygodniowe1, rozstrzygtl 
będzie specialna Komisja. Pozatq 
prr.ez obydwie strony wybranJm ~ 
dzi.e. superarbitsr. 

Normy płac tygodniowych, zgo& 
nie z umową z dhia :!8 go listop~ 
1018 r., wynosić maiat Mk. 55, ~2, Il 
25, 20 i niżej. Za streik od d. 20 ił 
tego do 7 marca 19 19 r. nikt wydał 
nym być nie powinien. 

Dziś stróże przystąpili do. Pr&CJ 

•• HiłRI'. 

I I ~ Mybko .ec7y Pf4.!2~& ~,.. r.a W!le~dv 
i . niydłan1t - fj!' Du.v\ls I.. _ tl11 ,'!J 

:~ w l'łclkach na 1-3 -12 nsóh Nie plami blellrny. m1t 
d VJ}Pf ą ~ przy!en1nv 2.apJ;1ch Żądać wRr.edzle. Skłalf dó'."'n_y 
U fl O ' lJ IJ 'fnw. Akc Pr. K11roi1'ie::{i w Wr.rszawle. 111 mei;:to-

• ~1 inlra 1'': 31">. W r:o t11i. Liplli„ki u.ir~ Ora .~ 3. 

\:'::irż<r.:r.:n S;zz:koła ~ze~nlo"'ł :la 
1•1< ,;owef1:D i.hn::taicenia [{uhiet 

il?oloa1i Kopyałowslde1 
Łó"t. ul. Płołrkows!::a 15-ł 

Kurs \l;\'t~r.y i nl'-=17.Y- ProtHi'Ji)ne 
i:>ą w~:r.Pl1de robot.v nrs'ctyc;,ne i 11.r 
łystycii11~ Kończącz.vm kur.;; s?.ko ła 
wyr!al~ no.łent.v w1 nanezv•lalkl ro
hót. DIH na'H!'!'Y"! lek rob6t ochro
ni11r~k i tr<>h!anek lelrcle •o()elnl1tl~ • 
c1> lnft•rm'.lo!l'I i r.apisy w kancel?lt".1. 

Im. lll•>uina l'u;izyńsra z~uhlta kar~ę 
,c-;g w •dową. w.v.iann l'l Map.:iqtr. z 
ut. Sre lnl1d. 

ttl> l~~eole na1tante1 ku;iM mo7.
g.,. H ··!f.'! na w StolRrnl nri1 21' 

p(SZlJf!llj~ r1zierżawy- O~rol1n ni! 
•·otvo w:ir,ywne<(O· O'erly 

.Ogrón• w nrłm "K. f,." . 

, ŁMzki Orrll~ał Towarzystwa Elektrvczne[o Oświetlenia 1886 r. 
nin eJs,1,,nn iaw.at];unia. swoicl1 ab1rneritów, iż wobe:; 
r1odroJe'nia CP n robocizny, po •7.ąw~zy od dn .a l mar
ca !iczvr, będ zi r , 

za wyłą,cienie mk. fi. 
prócs opłat stemplowych. 

„ włączenie 10 6. 
W ce u unikn ęcia kosztów, upraszn s · ~ o re0"u n farne opłaran1e r·rzedsta.'1ianyc l rachunków za prąd i 

I monilłż. 

LUDWIKA .RAJCHERTA, l:.6d:f, Zielona 14. 

Przyjmuje wszelkie towary do sprzedaży. 

li~nw 9 m'"':r .t:.a r•. b, o godz. 5 ~o 1•oł. w lokalu 
własnym przy ulicy Piotrkowskiej M _ 93, odbędzie się: 

f(aazw11cza(jne %ebranie 
1Y~ajsłrow Szewckich . 

w fp . awie wyrobu c.• u ,,q...,, dla 't.iilojska Polsldego. 
() liczre i -punktualnie pr!iyjście uprasza 

Zarząd. 
;a;p )ĘBWfiSUMWfM&FEPW"W*MI M 

za ok&zaniem którego nabyć m0żna w admini

stracji „Kurzern t.6!fzidego11 1 bHet 
do Teatru Polskiego, po cenie zna.ewie zniżo-

nej, na dzień 12 marca I 

111kol.v cirl f!. 3-7. • 

Odd„telale pro- S"la z„i„c' 
wadv.·1n11. l e!t- Ił Cl 'I • 

Na uk11 kro!n, eizycia, na.,.owaoia mo · 
rł4'lowanl11 i rohót ręcznych za o• 
płati, IO m!c. miesięcz'l!ie. 

gruntu 32 inor~i. 

1ttrom~ntk11. st.nrllowah w Psrvtu, 
J nllns:i:a 13. rn 4". PM wa Mlcv

„~. 'f '''"'Ył"• "-ł 1!) .1" 1 l ... .i .1 : ~ 
/:)'J Ol f..\'t!Oltłflt '/,·!llOi: noQ'T!ii.Jrt 

~' „t,,. n· i ti~id ,.-· 0 tł:l ~l H "' T>I r"'ek ., 

~'l flOl'Z"'D111'" 1<1•)•\r 1111s„vnka I 
.... oY„rvn• G„~1ow.,.kl. ')!:t"" '?l 

1 I •r11'1 'v„I(\ l<f'I \ P:l o. ni. 
PJ01r:Clw'l:t'ł 1'l2 Pr7,vf

mule war.el Irle ob~f 11lnnkl I przeróh„ 
I~! no ""n11eh nnvet»J'lnvnh 

,Q!ł )rl~:ll11•1 rlo eipr7.e iarih o;nr.vlnlt', 
~- ~t~r0 hPr•ewskll 1\1'2 .%. Wl11.ilo
"1e.~~ ,, :;.ł!'".\ht 

T. bndynkami, s:i.du półt.orel nt()r11;I, llJl•r'>". B~:1PlH.;;1rt ~~ublt oaszport 
dwa stawy zarybione, zaraz sprze ~"!li r:) 0 V ~kl t h.•~ltymaclfl nil :-:a.no· 
dam. Huta J11!"!odnlcit r;11. Staryn,„ '"" ·~ ·· '" m;'"'" 
Złotnem. E> w•nrst od Łr d-il u Józe-fa J-::""~------~---edl.'Hf .v t.o f?;t xak.taad reyuu•a 

l!li'-""
0

'"• ~ • cvłuv l!ttl'lft'!rohy utywanel: 11r1.a. 

Komornik przy Są•b;l'! Ourę~, 
w ł.odzi S, Basiński, Mrn. w Lo:1zl, 
przy ul; Skwerowel J\~ I, o~las~a. ź9 
od ~odz. 10 rano będz\e prteprowa · 
cizona licytacja publiezn:i mienia ru 
chom ego: 

rrth111, nl·••11e fl·1śwleżit, 07.V~tii. ole. 
rr.e eheinlctnle i rnrhule '!nt'derob„ 
JnPslrą. Flohotv 1TYl•o11y ev t ,:it.ar11r1 le 
s:r.yblro I t11nln. Poleo"' Hortiw .ta 
ChnP~c!I t~ilRlcll Pl„łr"r~'"""''~:"ł 17 t 
flan H11mel zi:mhił łell!ltyrnacJę chle 

8 h"wą, 111y·hn1J, z 28 u~ią~tkn n1 
ti nsóh 

l"'.1f'11 on~tll lrisY.on11 bardzo emaezna, 
dnia 10 marca. r b - ksiq· "i:;. k!l1r:i " e'!i<:tk" !srnlo do sori:e·ia -

tek naleźące do Abrama. TaJwi!7.8. n„. P-w..., „ ,;, ~ N2 ~ ~ 

Mtttleu. zam przy ul Plotrkow- ------------
!!lriej Nii 46, rszacowane n:1 sumę :.f.~111.1ro ""11· ty·!munt 'l,!!;Ubil tcwlt 
mk. 2832 ,. • li!!. ł'1ii 287, na rzec11y domęwe, 

wytl11ny rr,;e'I: Skład Mehll, S. Ja
KOMOR.NlK: S. Ba~J!fisti:i nowc; .n. 

a ~ 1· rr1-11 •1'1• roine l?leble 111'-

f·i.it'!:J 1> we I nhwa11e D1ie!:n 
11.- "$. Otr•I~\; 1 ~ 

~~el> 1 to b!'rv11b!e •1wły łóf.· 
• . IF'lł li.a, kr ~den<:t.\ł". "Vola lr1it': 

mnchoniowa.. dębowa. v,arnitur eo.Io 
novov. Plotrlrnw~frt. M tr:!l. 
• ---.·--·"' ...,.-4 ..... „~ ......... ~ ..... ~ -„----~„6'>-· 

kii t.„rir!'\ Ahria N"'IP'l ·<11n111 < :1 -
11ii:i~-,, rit oh<'.• ill'I D7.l1tr1-i '~ li 

~----~~~-----------~ Oferty 

:1lh G<>rs-1 .:<;uhH wr<>;r;oon nie· 
~ 1inif1Jj11t••i ~ \ni "t nv w f I'\„,„, 
~:: r1a lz11eh~·ia. i ~fari!ł. \u~1·ł•t 
C..,....D zgn hiły kuty o i 7''l1>nm'>1t, vry. 
11ane ,.. fabr.vkl I K. Po>.na1,skie.~e ' 
ll'l<(tymac)e e'il„rnw 1. \11V hn:t 7 12 
t•("•A<'k11 '1„4'\ ·'1 t ~nh"t -

Ryfka Hers„kowiez 3~ublła le111 
m~ej~, eblebowa, wylfaną ll X 

('7-r,;:;tk11 

~prz~..Jam O " órg ziemi wluśc 
ł:D Bicie!, '1 murowanym rłomem. 
rlz1<11ien: :Matlat!<0 w Kon~tsntynoa 
plirl f,ncl• i A 

t1> "•!!ra•lstKI, 1011s?lynlst'<I , ie 
f.t\: tar·d. huoh&lterkl t blurall 
-pr2.v ~01 owuje FtiQ siivhko do nbleit 
nntoa<I blnrowyoh. K11rav Bu ~h 
T"l''nP "Pl11trl·ow~kA Mi iP. 

z.vl~ ele1?anc1co ko~tjumy ort 
~- 3.„ palta :ló, su!>nle 10. TCrs 
"11111<d, Rudztd, Pldrkowska 1' 
01rzymol1>m śwlt>źe :tornel11 

~łanislaw I Ua~-ia!Ma Sła 
~ ;1,11~nblli 2 pasznorty nieinfe 
wydana w L:ldzl orali le~itym 
chlebową i czer1voną z Kom. Be 
hot.nvch. wvrl""'" 'T 111 Tlvhnel 

dl!! 1.yja Kwiat Z1(Uhlł pesrn_ort 
~ mieekl. wvrlitnv w r.0 1-,1 

t:,;: ta„1.staw \Jo~e1c zai;Ullil p.19~~ 
"-'"" n·emiecll:i. w.vdaoy w Ło1·r.t .... 

T anio. <lobrze l prędko maluję• 
rner:i. uliczne. Poto~raf, Zglt 

@kil Ni 1:t-:'>. 
li f!rZa1zeni.e :ii mlecz11ra! sprze I 
'li.li łó~eel5'CO dr.leolnne rio sprz 
ni". '"i"rlomo~r, L•1l·t.v .\! 15, .„ 
?rublorio rtwle metryKI ślnb•1e,• 
~ done r, kośeloła R\l.VJn3~o-K 
Jlck!e~o w Pa b ja n i. o Il c h n11 I 
Jó;.1ef~ 1 Pranoisz'ii Kwa~i ńskli 
melrylca d1ieninna na t:hniald 
Kwa.->lń&kie~o I kuty od oeszpl 
tów nlemieeklob. nii toil snmo Dl 
wls•rn, wvrl~ne l'l 0 n1~. 

'7a~i1Fła lei?;1ty1n'\cja chlebowa 
Na lmlę Marii Radzl;;z11ws'{let, 'I' 
1lan• ,... ul P<'ln1lnllnnl ... 
~ .~ Główn••t !:tra niecka prł 
~ :, cownia l!Br•lerohy ~męstll 
tanio w.vkonywa oh'!hl•inki. orf 
rahia, n1eu.e. esvś~t pny;mnie..; 
lll~Owa rohoł"f'. Pn\eeot I. Wojclr 
teh~w.,.,:d Głó'f.lt1t'ł Nr. "'!. _, 

f. 1.u*!zer.<a .'d. •rH ,{,p·ł":•~ rir,·;n
. '!:i. mule. Pio11·irnvrt'r11 .}.,f 19~ -·H 

_._,_....,,_,...... ________ .:;Aft ~~ 1118!Jl"Odyl ł 

~"'ar1.i. "'otille llieR'tfHlrp. J'Od.iitl'ł& !f~~;Ji~~ m3'il.t,. ::•ntf -,.11~ 1rtf 
J; -~ „„;1\i;i ll Jll~~.iort Yt.r•lntro'-.f1.- n"••Ki-IJ1U!uro - _ • "ab( si' LU~ 
~,,:.~'.!.:.:!,i» P'e.!!!' 11 lft .405 •Mrewnwuy. ł.uknwr sił' 
~~to11·~,1 . i.z'" 1 rntltrl\ea1111 t !*5Me. UMM oli,1row111lli4 ••ul O 
'llłN rw.~nq~ 11r)~~1t •Mt."'da11. Ul -'•l•l1u:t Joi )i\ J ~al•r:J"k_, 

-~ i'J 4i!r;r.;;ct~--:;"'~;-;-;n;·i:'Jł 
!:?.:JA - t 1 or.11 nUl:.J2YH4' <1.;, •z.v ~·'.t. 
K",_""/\'I) "ni ll fp rt nti '•\'rt·t, ł r\. 'r-, 

'j .... ..,.~, - „ __ 
i;~. n~;,,,, llr„•:~ 1·.1~'''=' l:'.:..lJ 1 r, ~ 
,~~~ Wt!~JCJ'ł ą \' \ 1 a l~ ~ n1a:!· '11 r·1 • 1 !'>.:rn111. !-fu :10 „, 4 '.l 
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